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Wynalazek niniejszy dotyczy zapalnika
czasowego, wyzyskującego rozprężanie się
sprężyny do zwolnienia po upływie określo¬
nego czasu narządu, unieruchomiąjącego
część przednią zespołu zapalającego.

Proponowano już stosowanie w podob¬
nych zapalnikach narządu, uruchomianego
rozprężającą się sprężyną i uzależnionego
od ruchów tłoka ślizgającego się w cylin¬
drze, z którego powietrze może uchodzić
przez otwór o przekroju, dającym się nasta¬
wiać, W znanych zapalnikach tego rodzaju
nastawienie czasu, po którym powinien roz¬
począć działanie zespół zapalający, usku¬
tecznia się wyłącznie zapomocą regulowa¬
nia przekroju otworu, przez który uchodzi
powietrze lub ciecz. Ale w ten sposób nie
można! zwłaszcza gdy się zamierza zbudo¬
wać zapalnik doskonale zrównoważony

względem osi podłużnej, osiągnąć dokład¬
nego regulowania.

Według niniejszego wynalazku narząd,
unieruchomiąjacy osiową iglicę, zwalnia ob¬
sada spłonki, przesuwana od tyłu ku przo¬
dowi, na którą działa sprężyna, stłaczana w
chwili wystrzału dzięki bezwładności na¬
rządu, zespolonego ze wzmiankowaną obsa¬
dą. Moment przesunięcia się obsady spłon¬
ki ku iglicy zależy od wielkości odstępu, na¬
danego w stanie spoczynku, ponyędzy temi
dwiema częściami zespołu zapalającego,
przekrój natomiast otworu, przez który u-
chodzi powietrze lub ciecz, zostaje nasta¬
wiony raz na zawsze przy składaniu.

W postaci wykonania wynalazku, przed¬
stawionej dla przykładu na załączonych ry¬
sunkach, obsada spłonki, której przesunię¬
cie się ku iglicy pod wpływem rozprężają-



cej się sprężyny, napięte} przy wystrzale,
wywołuje przesunięcie się narządu, unieru¬
chomiąjącego, iglicę, jest wykonana w po¬
staci tulei. Tuleja ta tworzy w kadłubie za¬
palnika tłok i może się przesunąć ku przo¬
dowi dopiero po uprzedniem odsunię¬
ciu się, pod wpływem siły odśrodko¬
wej, narządu unieruchomiąjącego ją pod¬
czas spoczynku. Tuleja ta jest do¬
pasowana do kadłuba zapalnika w taki
sposób, że hamuje ją odpływ powietrza lub
cieczy od przodu ku tyłowi zapalnika,
przyczem szybkość uchodzenia powietrza
zostaje uregulowana przy składaniu zapo-
mocą np. zmiennego zagłębienia zaworu
iglicznego lub innego w otworze, wykona¬
nym w kadłubie tłoka.

Fig. 1 przedstawia przekrój wzdłuż osi
zapalnika, przyczem narządy zespołu zapa¬
lającego są przedstawione w położeniu, ja¬
kie zajmują w stanie spoczynku, fig. 2 —
analogiczny przekrój podłużny, przedsta¬
wiający te narządy w położeniu, jakie przy¬
bierają natychmiast po wystrzale, fig. 3 —
analogiczny przekrój podłużny, przedsta¬
wiający narządy w położeniu, jakie przy¬
bierają w chwili działania zespołu zapala¬
jącego, fig. 4 i 5 — przekroje poziome
wzdłuż linij IV—IV i V—V na fig. 1, a fig.
6—14 — rozmaite postacie wykonania wy¬
nalazku w praktyce.

Na wszystkich tych rysunkach literą a
oznaczono kadłub zapalnika, zaopatrzony
w przedniej części w jeden z narządów ze¬
społu zapalającego, np. iglicę b.

W celu umożliwienia regulowania odstę¬
pu podczas spoczynku pomiędzy ostrzem
iglicy i spłonką c, iglica jest osadzona w o-
prawce d1, dającej się przesuwać, np. na
gwincie w kadłubie a zapalnika. Sprężyna
b1 usiłuje popchnąć iglicę 6 ku spłonce c,
utrzymuje ją jednak aż do właściwej chwi¬
li w stanie ściśniętym narząd ryglujący d
(fig. 1 i 5), sięgający w oprawkę a1. Występ
c/1 tego narządu pozostaje na torze iglicy
dopóty, dopóki przesunięcie tulejki e nie

umożliwi usunięcia tego narządu d — d1 z
drogi iglicy działaniem siły odśrodkowej.
Tulejkę e utrzymują w stanie spoczynku
przyciśniętą do kołnierza a2 oprawki a1 wy¬
cinki e1, które mogą ją zwolnić pod wpły¬
wem siły odśrodkowej dopiero pó cofnięciu
się wskutek bezwładności w chwili wystrza¬
łu tulejki /, która, pozostając wtyle, stłaćza
sprężynę Z1. W tulejce e jest osadzona sprę¬
żyna e2.

Według wynalazku zwolnienie narządu
d—d1, unieruchomiąjącego iglicę 6, zacho¬
dzi wskutek podniesienia się tulejki e, na
którą naciśnie obsada c1 spłonki po podnie¬
sieniu jej do góry przez sprężynę g, opiera¬
jącą się tylnym końcem o nieruchomą część
a3 kadłuba zapalnika, a przednim o tuleję
h, która przy wystrzale cofa się wstecz i za-
pomocą sprężyny h1 zaczepia o wydrążenie
c2 obsady c1 spłonki.

W postaci wykonania, przedstawionej
na fig. 1 — 5, obsada c1 spłonki c stanowi
jedną całość z bezwładnikiem c4, stanowią*
cym tłok, ślizgający się w tylnej części ka¬
dłuba zapalnika. Przesuwanie się do przo¬
du bezwładnika c4 jest hamowane przez po¬
wietrze lub ciecz, które mogą przepływać
tylko przez luz pomiędzy ścianką kadłuba
zapalnika i zewnętrzną ścianką tłoka c4,
wskutek czego hamowanie to byłoby w
praktyce zbyt silne, a regulowanie niemoż¬
liwe. Dla zmniejszenia siły hamowania tego
i ułatwienia regulowania zapalnik według
wynalazku jest zaopatrzony w zawór do
wypuszczania powietrza. W dnie tłoka c4
jest wykonany otwór c5, połączony z króć¬
cem c6 w kształcie ściętego stożka, w który
można wprowadzać, np. wkręcając, stożko¬
wy narząd i. Po ustaleniu położenia stożko¬
wego narządu i można umieścić pomiędzy
oprawką tegoż i dnem jego gniazda w tłoku
c4 krążek i1 odpowiedniej grubości, poczem
można już unieruchomić obsadę spłonki. Ze¬
brane w taki sposób urządzenie zawiera po¬
zostający pod działaniem sprężyny rygiel
/—j1, który w stanie spoczynku wchodzi w
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wykrój c7 tłoka r4 i unieruchomią go. W ra-
zie przedwczesnego działania zapalnika
przekazaniu ognia w kierunku detonatora
zapobiega uszczelniacz k, sięgający w tulej¬
kę a3 zapalnika i zaopatrzony w przewód
osiowy k1* Uszczelniacz ten po wystrzale u-
suwa się pod działaniem siły odśrodkowej,
gdy stanie się to możliwe dzięki odpowied¬
niemu przesunięciu się ku przodowi bez-
władnika c4 ze spłonką c.

Przy składaniu zapalnika reguluje się
otwór c5 do przepływu powietrza zapomo-
cą odpowiedniego ustawienia stożkowego
narządu u Przed załadowaniem pocisku re¬
guluje się odstęp pomiędzy grotem iglicy b
i przednim płaskiem c3 bezwładnika c4—c1.
Można to uskutecznić zapomocą np. opu¬
szczenia na odpowiednią głębokość dającej
się przesuwać oprawki a1 iglicy. W tym ce¬
lu oprawka a1 posiada od strony zewnętrz¬
nej gwint a4, zapomocą którego wkręca się
w nagwintowaną część a5 kadłuba zapalni¬
ka. .Oprawkę a1 iglicy można ustalić w po-
źądanem położeniu przez wkręcenie śrubki
lub wstawienie trzpieńka albo w jakikol¬
wiek inny odpowiedni sposób. Głębokość
opuszczenia odczytuje się na skali, wyko¬
nanej na narządzie, zapomocą którego
wkręca się oprawkę a1 w kadłub zapalnika.
Można wreszcie na zewnętrznej powierzch¬
ni oprawki a1 umieścić skalę, która przesu¬
wa się względem wskaźnika, umieszczone¬
go na kołnierzu a6 kadłuba zapalnika.

Pomiędzy oprawką a1 i prowadnicą a7,
wykonaną w postaci tulei, sięgającej do
wnętrza kadłuba zapalnika, można umie¬
ścić ołowiany pierścień stożkowy m o więk¬
szej podstawie, zwróconej ku przodowi.
Pierścień ten przy wystrzale cofa się wstecz
i uszczelnia luz pomiędzy częściami a i a1.

W chwili wystrzału tulejka / cofa się
wstecz, ściska sprężynę f1 i ustawia się wy¬
drążeniem f2 na wysokości sprężyny e2,
która w nie wchodzi. Wycinki e1 zostają
zwolnione i mogą wówczas rozsunąć się pod
działaniem siły odśrodkowej.

Z drugiej strony tuleja fi cofa się wstecz,
ściska sprężynę g i zapomocą sprężyny hL
łączy się z obsadą c1 spłonki w miejscu c2
(fig. 2). Ściśnięta sprężyna g przesuwa do
przodu bezwładnik c4 ze spłonką c z chwilą,
gdy.rygiel /—j1 usunie się pod wpływem si¬
ły odśrodkowej. Gdy bezwładnik c4 przesu¬
nie się o odpowiednią długość i zwolni u-
szczelniacz k, to uszczelniacz ten pod dzia¬
łaniem siły odśrodkowej wysuwa się i od¬
słania przewód, służący do przenoszenia
płomienia spłonki zapalającej na spłonkę
pobudzającą.

Rozprężająca się sprężyna g przesuwa
stopniowo zespół c4—c1—h—h1 ku iglicy 6.
Zetknięcie się przedniego płasku c3 owego
zespołu i tulejki e następuje po upływie
czasu, odpowiednio uregulowanego przez
powolny odpływ powietrza przez otwór £5,
mniej lub więcej zdławiony zapomocą stoż¬
kowego narządu i oraz przez luz pomiędzy
bezwładnikiem c4 i ścianką kadłuba zapal¬
nika. Gdy przedni płask c3 ruchomego ze¬
społu napotka tulejkę e, zostaje ona unie¬
siona do góry i zwalnia narząd ryglujący
d—d1, który pod działaniem siły odśrodko¬
wej usuwa się, pozwalając sprężynie 61 roz¬
prężyć się i pchnąć iglicę w kierunku spłon¬
ki c.

Zapalnik według wynalazku można zao¬
patrzyć w kaptur n o kształcie, ułatwiają¬
cym pokonywanie przez pocisk oporu po¬
wietrza.

Sposób osadzenia dającej się przesuwać
oprawki a1 w nieruchomym kadłubie zapal¬
nika można zmieniać stosownie do potrze¬
by. Zamiast wkręcania można zastosować
np. zwykłe wsunięcie tej oprawki w kadłub
zapalnika. Można również zmieniać kształt
i układ narządu d—*/V> unieruchomiąjącego
iglicę, jak też i środki, zapobiegające prze¬
sunięciu się tego narządu, zanim bezwład¬
nik ze spłonką zakończy swój skok. To sa¬
mo dotyczy również sprężyny g, tulei A, za¬
pewniającej jej ściśnięcie oraz sposób sczę-
piania się tej tulei z bezwładnikiem spłon-
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kir aczkolwiek przedstawiona na rysunku
postać wykonania jest szczególnie dogodna
ze względu na to, że bezwładnik c4—c1 słu¬
ży za gniazdo tulei A, napinającej spręży¬
nę g.

Fig. 6 — 14 przedstawiają rozmaite od¬
miany wynalazku. Posiadają one udoskona¬
lenia, polegające przedewszystkiem na u-
niemożliwianiu zakleszczania się bezwładni-
ka ze spłonką w kadłubie zapalnika. Stosuje
się w tym celu urządzenie, powodujące lub
ułatwiające podczas lotu pocisku względne
przesunięcie kątowe pomiędzy bezwładni-
kiem spłonki a kadłubem zapalnika.

Fig. 6 przedstawia w częściowym prze¬
kroju podłużnym zapalnik odpowiadający
zapalnikowi według fig. 1 — 5, lecz zaopa¬
trzony w udoskonalone urządzenie. Figura
ta przedstawia te tylko części zapalnika,
które są niezbędne do zrozumienia omawia¬
nego udoskonalenia. Fig. 7 daje częściowy
przekrój wzdłuż linji VII—VII na fig.6.

W przykładzie wykonania, przedstawio¬
nym na fig. 6 i 7, urządzenie, wywołujące
względne przesunięcie kątowe pomiędzy
bezwładnikiem ze spłonką c1—c4 a kadłu¬
bem a zapalnika podczas lotu pocisku, skła¬
da się z prowadniczego rowka śrubowego i
zęba.

W tym przypadku ząb c jest umieszczo¬
ny na bezwładniku c4—c1, rowek zaś śrubo¬
wy p na tulei a7 kadłuba a zapalnika.

Pod wpływem sprężyny g (działanie to
zachodzi po usunięciu się rygla j, który u-
nieruchomiał bezwładnik przed wystrza¬
łem) bezwładnik c4 — c1 porusza się ku
przodowi, przyczem nakręca się na tuleję
a1 kadłuba zapalnika. Innemi słowy, bez¬
władnik, poruszając się ku iglicy, wykony¬
wa obrót w stosunku do kadłuba zapalnika,
co zapobiega zakleszczaniu się tych części
ze Sobą.

Fig. 8 przedstawia w częściowym prze¬
kroju odmianę wykonania, fig. 9 — widok
części kadłuba zapalnika, zaopatrzonej w
rowek śrubowy, a fig. 10 — częściowy prze-

króf poprzeczny wzdłuż łinji x — * tta
fig. &

W odmianie według fig. 8 — 10 do wy¬
wołania względnego przesunięcia się kąto¬
wego pomiędzy bezwładnikiem c — c4 ze
spłonką i kadłubem a zapalnika służy ro¬
wek śrubowy. W tym przypadku rowek jest
wykonany w nieruchomej części a3 zapalni¬
ka, o którą opiera się sprężyna gt wprawia¬
jąca w ruch bezwładnik spłonki. Ząb o,
wchodzący w rowek prowadniczy, jest wy¬
konany na tulei h, która, podobnie jak w
przykładzie według fig. 1 — 5, służy do
ściskania sprężyny g w chwili strzału.

Sprężyna g opiera się dolnym swym
końcem o występ części a3, a górnym — o
górną tarczę tulei h.

W chwili wystrzału sprężyna g zostaje
ściśnięta wskutek bezwładności tulei h zu¬
pełnie tak samo, jak w przykładzie, przed¬
stawionym na fig. 1 — 5; jednocześnie ząb
tulei h przesuwa się w rowku q. Gdy sprę¬
żyna g rozpręża się, przesuwając bezwład¬
nik c1 — c4 w kierunku iglicy, to jednocze¬
śnie wywołuje ona jego ruch obrotowy
względem kadłuba zapalnika, co zapobiega
zupełnie tak samo, jak w przykładzie we¬
dług fig. 6 i 7, zakleszczaniu się wzajemne¬
mu bezwładnika i kadłuba zapalnika.

Ponieważ w zapalniku według fig. 1 —
5 bezwładnik ze spłonką c1 — c4 jest wpra¬
wiany w ruch obrotowy wraz z kadłubem
zapalnika i pociskiem, jednakże nie podle¬
ga działaniu oporu powietrza, przeto po
zwolnieniu go zachowuje szybkość obroto¬
wą większą od szybkości pocisku i kadłuba
zapalnika, wobec czego powstaje dążność
do względnego przesuwania się kątowego
pomiędzy nim a kadłubem zapalnika. Ten
obrót kątowy wystarczałby w pewnych
przypadkach do zapobiegania zakleszcza¬
niu się, gdyby sprężyna, wypychająca bez¬
władnik ze spłonką, nie przeszkadzała te¬
mu, opierając się o nieruchome dno zapal¬
nika.

W przykładzie, przedstawionym w czą-
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ściowym przekroju na fig. 11, przeciwdzia¬
łanie sprężyny g obrotowi bezwładnika ze
spłonką względem kadłuba zapalnika zo¬
staje osłabione dzięki temu, że sprężyna ta
opiera się o krążek r, spoczywający ze swej
strony na kulkach s, umieszczonych w za¬
głębieniu, wykonanem w dnie kadłuba za¬
palnika.

Samo przez się rozumie się (zwłaszcza
w tej ostatniej postaci wykonania), że ru¬
chome oparcie sprężyny można wykonać
odmiennie, ponieważ umieszczenie kulek
pomiędzy oporą ruchomą a oporą nieru¬
chomą nie jest konieczne. Również i w przy¬
kładach wykonania według fig. 6 — 10 pro¬
wadzenie zapomocą zęba i śrubowego row¬
ka można wykonać w rozmaity sposób. Nie
jest rzeczą nieodzowną, aby rowek prowad-
niczy p miał postać prawidłowej linji śru¬
bowej, w każdym jednak razie prowadzenie
powinno być takie, aby zapewniało podczas
ruchu bezwładnika ku przodowi jego
względne przesuwanie się kątowe w stosun¬
ku da kadłuba zapalnika.

Urządzenie regulujące, przeznaczone do
regulowania uchodzenia powietrza przy po¬
suwaniu się bezwładnika ze spłonką ku
przodowi, w odmianie według fig, 12 — 14
ma postać, która znacznie ułatwia zmonto¬
wanie go na kadłubie bezwładnika spłonki.
Fig. 12 przedstawia urządzenie, umieszczo¬
ne w dolnej części bezwładnika c4, przy-
czem urządzenie regulacyjne jest przedsta¬
wione po stronie lewej rysunku, symetrycz¬
nie zaś po stronie prawej uwidoczniono ma¬
sę równoważącą ten układ.

Fig. 13 i 14 przedstawiają szczegóły u-
rządzenia regulacyjnego.

Urządzenie to składa się z rurki t, wlu-
towanej w tulejkę u, zaopatrzoną w dwa
zewnętrzne gwinty u1 i u2, z których pierw¬
szy służy da wkręcania tulejki w dno bez¬
władnika c4, a drugi — do umocowania czę¬
ści dopełniającej urządzenia regulacyjne¬
go. Kołnierz u3 pozwala oprzeć zespół ł—u
na dnie bezwładnika. Zespół ten, wkręcony

raz na miejsce, można unieruchomić zapo¬
mocą zwykłego zaciśnięcia górnej krawędzi
tulejki w dnie bezwładnika, (fig, 12). Po u-
mieszczeniu tej pierwszej części o budowie
bardzo prostej można w niej osadzić opraw*
kę iglicy (fig, 14) i zmieniać regulację, po-
prostu dobierając średnicę iglicy L Zazwy¬
czaj ma się do rozporządzenia komplet z
trzech lub czterech iglic. Oprawka iglicy
składa się z tulejki v (fig. 14)lr zaopatrzonej
w górnej części w wewnętrzny gwint V1, od¬
powiadający gwintowi u2 tulejki u. Tulejka
v opiera się po nałożeniu na tulejkę u den¬
kiem V2 o jej, tylny płask. W dolnej części
tulejki v jest wykonany otwór i;3 na iglicę f,
przymocowywaną naprzykład zapomocą lu¬
towania. Otwór V4 w dolnej części tulejki u
służy do wypuszczania powietrza.

Masa wyrównawcza w jest umieszczo¬
na symetrycznie w stosunku do urzą¬
dzenia regulacyjnego, tylko co opisane¬
go. Masa ta może składać się z tulejki,
wkręconej w dno bezwładnika ze spłonką,
Wydrążenie tulejki można wyzyskać w ce¬
lu umieszczenia tam narządu, unierucho¬
miąjącego bezwładnik ze spłonką, który tó
narząd wyciąga się przed użyciem pocisku.
Narząd ten może się składać z trzonu x,
zaopatrzonego w gwint, odpowiadający
gwintowi wewnętrznemu tulejki iv, i w
główkę X1; unieruchomienie bezwładnika
c4 osiąga się zapomocą przyciśnięcia głów¬
ki X1 do kadłuba a zapalnika.

Zastrzeżenia patentowe*

1. Zapalnik czasowy, działający po
zwolnieniu narządu, zatrzymującego przed¬
nią część zespołu zapalającego, np, iglicę,
która pod naciskiem sprężyny zbija spłon¬
kę, znamienny tern, że do zwolnienia na¬
rządu, unieruchomiąjącego (d—d1) iglicę
(h), służy bezwładnik ze spfonką, fcfófy po
ustaniu dodatniego przyśpieszacza pocisku
pod działaniem sprężyny przesuwa się do
przodu, przyczem czas trwania tego ruchu



daje się regulować przed wystrzałem żapo-
mocą zmiany odstępu pomiędzy temi czę¬
ściami zespołu.

2. Zapalnik czasowy według zastrz. 1,
znamienny tern, że bezwładnik ze spłonką
jest wykonany w postaci tłoka (c4), zabez¬
pieczony w znany sposób zapomocą bez¬
piecznika odśrodkowego (j — j1), unieru-
chomiającego gc w stanie spoczynku, i po¬
siada przed spłonką występ, który przed¬
nim plaskiem (cz) naciska na tuleję (ej,
przytrzymującą narząd (d — d1), unieru¬
chomiąjacy iglicę, przyczem szybkość prze¬
pływu powietrza wtył tłoka reguluje się
przy składaniu zapalnika zapomocą zaworu
iglicznego (i) lub temu podobnego, umie¬
szczonego w otworze wylotowym (c5J, wy¬
konanym w kadłubie tłoka,

3. Zapalnik czasowy według zastrz. 1,
znamienny tern, że przednia część (b) ze¬
społu zapalającego jest osadzona w opraw¬
ce (a1), dającej się wkręcać lub w inny od¬
powiedni sposób przesuwać w kadłubie za¬
palnika, w celu nastawienia odstępu po¬
między dwiema częściami (b, c) zespołu za¬
palającego.

4. Zapalnik czasowy według zastrz.
1 — 3, znamienny tern, że dla zapobiegania
zakleszczaniu się bezwładnika ze spłonką
w kadłubie zapalnika posiada urządzenie,
umożliwiające podczas lotu pocisku prze¬
sunięcie się kątowe bezwładnika ze spłon¬
ką względem kadłuba zapalnika.

5. Zapalnik czasowy według zastrz. 4,
znamienny tern, że urządzenie, powodujące
względne przesunięcie kątowe pomiędzy
tłokiem a kadłubem zapalnika, składa się
ze śrubowego rowka prowadniczego i zęba,
przyczem jeden z tych narządów spoczywa
na tłoku, a drugi na odpowiedniej części
kadłuba zapalnika.

6. Odmiana zapalnika czasowego we¬
dług zastrz, 4, znamienna tern, że urządze¬

nie, powodujące względne przesunięcie ką¬
towe pomiędzy bezwładnikiem fc1 — c4) a
kadłubem zapalnika, jest utworzone ze śru¬
bowego rowka prowadniczego (p) i zęba
(o), przyczem ząb (o) jest umocowany na
tulei (h) ściskającej sprężynę fg), popy¬
chającą bezwładnik fc4—c1), rowek zaś
prowadniczy fp) jest umieszczony w tulei
osiowej fq), połączonej z kadłubem zapal¬
nika, a jeden z końców sprężyny fg) jest u-
nieruchomiony przez kadłub zapalnika, dru¬
gi zaś — przez tuleję fh).

7. Zapalnik według zastrz. 4, znamien¬
ny tern, że kątowe przesunięcie się bezwład¬
nika ze spłonką w stosunku do kadłuba za¬
palnika, spowodowane przez różnicę szyb¬
kości obrotowych tych dwóch części, jest u-
łatwione zapomocą oparcia na kulkach lub
w podobny sposób tylnej części sprężyny,
popychającej bezwładnik ze spłonką.

8. Zapalnik czasowy według zastrz. 2,
znamienny tern, że zawór do regulowania
szybkości przepływu powietrza podczas
przesuwania się bezwładnika ze spłonką
składa się z tulejki fu), w której w dowol¬
ny sposób jest umocowana rurka ft) z prze¬
wodem do osadzenia iglicy, przyczem o-
prawka igliczna jest nakręcana na tę rurkę,
wskutek czego daje się w niej osadzić od¬
powiednią iglicę.

9. Zapalnik według zastrz. 8, znamien¬
ny tern, że na bezwładniku spłonki jest u-
mieszczona masa, równoważąca zawór do
regulowania przepływu powietrza, przy¬
czem masa ta jest wykonana w postaci tu¬
lejki, zaopatrzonej w gwint wewnętrzny, w
który wkręca się trzon fx), służący do ry¬
glowania bezwładnika ze spłonką aż do
chwili użycia pocisku.

Schneider&Cie.

Zastępca: K. Czempiński,
rzecznik patentowy.
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Druk L. Bogusławskiego i Ski, Warszawa.
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